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Piątek.

W latach p o p r z e d n i c h  z robot rozpoczętych, u k o ń ­

c z o n o  w r .  1844 budowy Kościołów parafjalnych w P o  
iewoniu  (Gub: A u g u s t o w s k i e j ) ,  w  K om ioniu  i  R orzyko- 
u le  (w Gub: W a r s z a w s k i e j ) .  Ukończono równie* re- 
st-uracje w różnych m i e j s c a c h  46 Kościołów, 6 Pleba­
nii i cnarkanienie 23 Smętarzów. Zarządzoną zosta-

J  ̂ • Kościoła katedralnego w P ło ck u , Ko­ła  restauracja hos r̂l , z . f  , . . ’ ,. i i. l l  foc ław h u , i ozch bierne wewnętrzne

*  *
" f w  o n o P o s t a n o w i e n i .  N. PANA wydane 19go z.

Ogłoszo^  ̂ B\jaiąc sobie przedstawioną przez Na- 
m. tej t1 P3C,^ AgII,M Kiólestwie Polakiem, prośbę P. 
miestm a w n d ę  C o u r te n a y , Audytora b. woj-
Kaspra obecnic emeryta, o przyznanie muszla-
ska Polski g ji , . biol?c ns uwagę zasług, Ojca
chectwa dzi ■ Baudou;n de Courtenay, niegdy Kcn- 
podaiącego, ^  K].ó | . Polskiego, tudzież przywią.
5jlja l v„n  samego do prawej W ładzy , w ciągu osta- 
zanie irg „ r P7ane: Postanowiliśmy nadać P. Ka
tniego rokoszu  ̂ o . . . U i n V  „ l , r W

Mflxviu: H rabi F redro ,  o s ta teczn ie  Mar-  
Wd> u ,C D w o r u  C ksARSKIECO, p rzez  w z g lą d  na 2 3 1 e -  
s z a łk u  r s i u j b e ,  na u s łu g i  i< g o ,  oraz na o b e c n e
’ " ł  * e i i e  p ozosta łe j  po  nim w d o w y ,  pensja Rsr.  900  
P R d a  Administrac: K róles tw a p r z e z  d e c y z j ę  z  d .” / »  

Haaa jr ^  zaradzenia  n ied o sta tk o w i  ż y w n o ś c i ,  na 
S ierp :  r- ^  -j A u g u sto w sk ie j  p r z e w id y w a n e m u ,  za-  
n o w o  w  ̂ kraiu  ż y ta ,  i ę c z m ie n iu  i ow su  d o­
k a ż  w yp row  . nada) utl .ZJ,m a ła )  z p o d c ią g n ię c ie m

p ąo d ° z a ° k " ź  ta ko w y  g r o c h u ,  g r y k i  kartofl i ,  oraz fura-  
K * • s ł o m y  i siana. ( G .  r o l i c : j

UJutro o godz in ie  lO te j  z rana, w K o ś c ie le  0 0 .  K n p u .  
cynóW  o d b ę d z ie  s ię  Ż ałobne  N a b o ż e ń s tw o  za d u szę  ś .  p.
Józefy z tia ffa c zyń sh ich  F ried le in ;  na k tó r e  p o z o s ta ły  
Ma*; K re w n y c h  i P r z y ia c io ł ,  u p r z e jm ie  zaprasza .

‘f)vrekc ia  P oczt Królestwa. P olskiego. Podaie do po­
w s z e c h n e j  wiadomości, iż z dniem 2 0  Paźd: (1 Listop:) 

b otworzoną zostanie nowa komunikacja pocztowa 
2  P ra szk i do  L an dsberga  w P ru siech , a to prze* za- 
p r o w a d z e n i e  2 razy w  tygodniu poczt osobowo-listowych  
z L - n d s b e i g n  do Praszki i nawzajem kosztem Rządu Pru­
ski* go. P r z y c z e m  nadmienia s i ę ,  i ż  pocztami, o k t ó r y c h  

wyżej mowa, oprócz psób, przewożoną będzie wszelka 
■ k o r e s p o n d e n c j a ,  oraz posyłki zwyczajne i pieniężne,za

opłatą według istnieiących przepisów Dyrektor Poczt
Rzeczywisty Radca Stanu : X. G olicyn . Za Naczelnika 
Sekcji, M a te jf .

W ie d n y m  z K a le n d a r z ó w  d a w n y c h ,  d r u k o w a n y c h  
w Z am ościu , znajduie  s ię  uwaga sp raw dz ona  w ie lo -  
k r o t n e m  z d a r z e n ie m ,  ż e  g d y  w dniu Ś g o  K r y s p i n a  
o d b y ł  s ię  o b r z ę d  zaś lub in  m a ł ż e ń s k i c h ,  ta k ie  s ta d ło  
b y ł o  is to tnie  s z c z ę ś l iw e .

Dogadzaiąc iicznym żądaniom, Księgarnia S. Orgel­
b ran da  postanowiła wydać P r i- k ła d  A lg eb ry  M eyera  
i  Choquet a  poszytami i sposobem prenumeraty. Pier­
wszy poszyt iuż. wyszedł i iest do nabycia; cały p i ze. 
kład skład .ć się ma z 4ch poszytów zawierających prze­
szło 400 stronnic; ostatni poszyt wyjdzie niezawodnie 
przed Nowym Rokiem. Cena całego dzieła dla prenu- 
meruiącycb na papierze zwyczajnym zł.  8; na lepszym  
zł. 9; po wyjściu, prenumerata zamknie się, a cena 
podwyższy.

Gdy spacery za miasto w dniach powszednich i przy  
mniej pewnej pogodzie, muszą ograniczać się albo na 
ogrodach Saskan  i K rasiń sk ich , albo na chodnikach 
celniejszych ulic, wiele osób idzie codziennie oglądać 
prace wykonywane p r z y  z ja d z ie  do W i s ł y  około Zam- 
ku. Mnostwo osob przypatruie się ciągle posuwanym 
tamże robotom. J

W Sklepie ubogich  iest do nabycia D ykcjon arz T ro - 
ca , za zł.  72; kto go nabędzie, wykona dobry uczy­
nek.

Najstarsi Ludzie nie pamiętają, aby kiedy tak olbrzy­
mie rośliny ogrodowe zjawiły się iak tego lata i iesie- 
ni. Kto chce zadziwić się i mieć widok osobliwszy, niech 
odwiedzi ogród JPana Ohma za rogatkami Wolskiemi,  
ujrzy tam D yn ie  iak łb y  bawole duże; z mniejszych są 
osobliwsze, bo iedne inaią śliczne kolory, ą drugie maią 
kształt ła b ę d z ia .  Także i T ykw y  teraz zrodzone, za­
dziwiające tak formą iak ogromem; niektóre są blisko na 
dwa łokcie długie i są podobne do maczugi H erkulesa.

Od czasu ustanowienia w kraiu tutejszym monety pa­
pierowej , to iest biletów  kassow ych , a następnie b a n ­
kow ych, obieg z ło ta  holenderskiego  zmniejszył się zna­
cznie. Bilety wyprowadziły d u k a ty  zupełnie z użycia, 
bo ie nawet zasłępuią wygodniej. O wartości monet 
w P o h ce  różnemi czasami, takie są szczegóły: Za pano­
wania K a z i m i e r z *  W ielkiego aż do K a z i m i e r z a  lV go, to 
iest do połowy XVgo wieku, rachowano na dukat 14 gro­
szy srebrnych. Od połowy XVgo wieku aż do panowa­
nia S t a n i s ł a w a  A u g u s t ' ,  zawierała grzywna 3  c z e r w o ­

ne złote i groszy srebrnych 6. Historyk K ram er  przy-
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tacza, że sco tus  znaczy ł 24 tą  część g rzyw ny, to iest 
groszy 2. Za panowania J a n a  Ai.BRYCHTA przy  schy łku  
X V g j  wieku ( I 496 r . ), znaczył grosz s rebrny  30tą  część 
czerw onego z ło tego . Za A l e x a n d r a  Ja g ie lo ń c zy k a  32gą 
część, zi Z y g m u n t a  Igo 50 tą  część, za Syna Jego Z y g ­
m u n t a  A u g u s t a  52gą część, za Z y g m u n t a  Ulgo / f a ­
sy  w r. 1611, 70tą część czerw onego z ło teg o . Za Syna 
Jego W ł a d y s ł a w a  IVgo rachowano iuż 6  zło tych na d u ­
k a t.  Za J A N A  M g o  Sob ieskiego  dukat wart b y ł  21 z ł . ,  
za A u g u s t a  l igo  w roku 17 17, 18 z łotych równe by ły  
dukatowi. W  liczbie Bankierów W arszawskich, liczono 
B la n k a , k tórego pałac b y ł  gdzie dawniej is tniał dwo­
rzec  S za n ia w s k ic h , na rogu ulic Sen torskiej i Danie- 
lewiczowskiej ; kto wie, czy nie od uiego uźywaua iest 
nazw a ,  dosyć ieszcze powszechna, dukaty  b lankow e. 
Kopa groszy litewski, h  za Z y g m u n t a  A u g u s t a  w  r .  1572, 
równą b y ła  75ciu groszom czerwonym polskim. T y n f  
za A u g u s t a  l ig o  znaczył z ło ty  ieden groszy ośm. Za 
S t a n i s ł a w a  A u g u s t a  z ło ty  iniał 4 ry  grosze srebrne . 
W  ostatnich latach d u k a ty  podnosiły się i zn iża ły  w ce­
n ie  pod ług  po trzeby . Kurs ich w przecięciu b y ł  zw y­
k le  około  z ł .  19 gr.  20; ale pamiętamy, £e ie płacono 
i po zł. 2 1 . —  Moneta teraźniejsza wybiianą iest po naj­
większej części ze srebra sprowadzanego z H a m b u rg a . 
Ale bito przed 20tu  laty 1 Ocio-złotówki ze srebra kra- 
iowego, oraz grosze i 3-groszki z miedzi M ied zia n o -  
g órsk ie j.

Księgarnia B. L essm a n n  przy ulicy Nowiniarskiej, ma 
zaszczyt donieść, że nabywszy, ca ły  nak ład  nader wa­
żnego dzieła pod ty tu łe m :  R y s  h is to r ji  n o w o ży tn e j 
p rze z  M ich e le ta  P ro fesso ra  S z k o ły  n o rm a ln e j , N a -  
c ze ln ika  S e k c ji h is to ry c zn e j A rc h iw ó w  K ró lestw a  F ran- 
c u zk ieg o , zn iżyła  cenę tego d z i t ła  ustanowioną na z ło ­
tych 9, i sprzedawać będzie po z łp .  5, a to tylko do dnia 
Igo  Stycznia 1846 r.; po up ływ ie  tego czasu poprzednia 
cena przywróconą zostanie.

(A. n . )  Przechodząc ulicą Piwną, naprzeiwko drzwi 
Kościoła X X . A u g u s tja n ó w , spostrzegłem  napis :  T ra -  
k tje r u ia , a będąc przez dość d tugi przeciąg czasu bez 
p os i łku ,  w stąp i łem ; lecz iak mocno zadziwiony zo­
stałem , gdy mi p rę d k o  usłużono, czysto dano ieść, i 
do tego 5 potraw za zł.  1; miejsce to więc Lubowni- 
kom smacznego i taniego obiadu, polecić mam sobie 
za obowiązek. M a rko w sk i.

W czoraj w W ie lk im  T ea trze  p rzyw ołan i ,  w czasie 
• I)o fjrsk i;  po D iy ta n ie , JPani H iłu c k a

* urczyn o w icz. —  Wznowiona O pera M u la rz  i
usar~, . d a w n ie j  t  z a d o w o l e n i e m  p r z y j m o w a n a ,  d a n ą  

b ę d z i e  z t a ń c a m i ;  g ł < W  r o , e  d ł t a w i  j p an i  p/.
w a ch a  JPanna R iw o li, i J PP . D obrski i Ż ó łk o w sk i.

n  r c ° ■ L̂ ' r  "  imieniu m ałych  trojga Dzieci 
J . T . ,  B. l . l S . T .  p rzesy łam  na ręce Redakcji K urjera

W arsz: zł.  40, dla nieszczęśliwego kaleki Karola S.. . . ,  
mieszkaiącego w Warszawie przy ulicy Długiej N r  543 
w domu SSrów Ostrowskich, z p rośbą  doręczenia mu 
onych. E . T .

W  połowie tego miesiąca, w k i lk u  miejscach kraiu 
tutejszego b y ły  burze z piorunami, k tóre  dziewczynie 
k ilkunasto letn iej i rolnikowi, odebra ły  życie.

A n g lja .  —  Z I r la n d j i , S zk o c j i  i północnej A n g l j i  
znowu dochodzą smutne wiadomości o chorobliwym 
stanie kartofli .  Ceny zboża idą przeto w górę. —  
Z p rzy lądku  D obre j N a d z ie i  donoszą 30 L ipca ,  że 
pokolenie  G ryąuasów  znowu iest bardzo niespokojne. 
—  Dziennik G lob  o b l i c z y ł ,  iż w przecięciu rocznie 
ginie 600  statków handlowych ze szkodą 2 1j i  miljo- 
nów (zapewne funtów sz te r l : ) ,  a 1 ,500  ludzi znajdu- 
ie śmierć w falach. —— P. T h iers  odwiedzi Mai'grabie- 
fpi R a n sdow ne  (Lensdaun) i Lorda A s h b u r to n .—  Kil­
ku C złonków  Uniwersytetu Ox/orcAiegoniedawno p rz y ­
ję l i  Religję K a to lic ką .

F ra n c ja .  —  Minister wojny M arszałek  S o u lt  (S u i t)  
16go b. m. spodziewany b y ł  w P a r y ż u ; Ministrowie 
spraw wewn: i prac publicz: za k i lka  dni wrócą. —  
W znawiaią wiesc, iż Rząd rozwiąże izby prawodaw­
cze. Podroż K ró li  B elg ick iego  ma mii ć na celu 
połączenie X c i a  R eopo ldu  K oburgskiego K o h a ry  z K ró ­
lową I z a b e l lą j  potajemnie Francja przeciwną iest te­
mu związkowi upragnionemu p rzez  Anglję, równie iak 
Anglja nie iest życzliwą związkowi Xcia M o n tp e n sN r  
(M ąpansje) z In fan tką  K u d w ik ą . —  Francuzki Kon­
sul lęnęrainy w A lr x a n d r j i ,  zawiadomił Ministra spraw 
zagr:, iż znaczna liczba M a ro n itó w  pragnąc ujść u- 
ciemiężeuia T u r k ó w ,  życzy przesiedlić się kosztem 
rządu do A lg ie r j i .  —  W szystk ie  większe rządowe 
statki w T u lo n ie  o trzy m ały  rozkaz przewieźć wojsko 
do A fr y k i .  Dzienniki tymczasem zamiast działać p rze ­
ciw wspólnemu nieprzyjacielowi, staraią  się rozsiewać 
niezgodę między dow ódzcam i.—  W  A lg ie r j i  z końcem 
zeszłego miesiąca b y ły  tak dokuczaiące u p a ły ,  że kilku 
żołnierzy francuzkich nie mogąc wytrzymać zbyteczne­
go gorąca, u traciło  życie.

H iszp a n ja .  —  Od czasu powrotu Królowej do sto­
licy, Ministrowie ięli się łagodniejszego sposobu po­
stępowania; nie słychać  więcej o exekucjach śm ierte l­
nych i ty m podobnych w y ro k a c h .—  W  M a d ry c ie  m ło ­
dy cz łow iek z b .rdzo znakomitej rodziny dopuścił się 
oszustwa względem Zegarmistrza, którego przytein o- 
k r a d ł .  Oszust wybrawszy sobie sk rzyn k i  z zegarkami, 
kazał ie za sobą zanieść do Kantoru Pana S a la m a n ­
k i , pod pozorem iż tenże chce ie nabyć; ale zosta­
wiwszy chłopca w przedpokoiu , uszedł z zegarkami przez 
kan tor .  Zegarm istrz  sp o tk a ł  później oszusta na ulicy i 
zaprow adził na Policję; wątpią ieduak, aby sprawa do-
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szła  do s ą d u . -  Hrabfe LPM afranba Dep o t k a n y  ie-  
neralnv G wizpukoi, o trzym ał od Krola Francuzów Krzyz
komandorski legji "honorowej j , , . - W

Z e  Lw ow a.—  E rnst, celniejszy z źyiących dzis W ir­
k ó w  na skrzypcach ,  przybędzie  &o Lwowa  w koii-  
cu tego miesiąca. W iadomość tg mamy od D y r ek -  
cii  tutejszego Teatru, która nas zarazem wezwała, aby-  
śm y donieśl i ,  iż koncert tego Mistrza odbę­
dzie  się dnia 30go  b. m. w Teatrze Hr: S ka rb ka  -  
Ziomek nasz, Brat rodzony sławnego wiolon.sty JP.  
F elix  L ip iń sk i,  którego talent m uzykalny m ety lko  u 

/  -anicą słuszne  p o zy sk a ł  uznanie, osiedlił
nas ale i M ^  Lwowie, i zamyśla udzielać nauki
sig iuż ęac|, Wiadomość ta bgdzie zapewne nico-

hoiętną. __ Sułtan przes ła ł  dymisjonowanemu R yzy
Turcja. „...Aw w podarunku na świgto ram aza-

B"szy 6 0 ,0  P1^ przez którego zawiadomił go
. l i e i  niełasce; wiele  osób wtiosi ztąci, i e  

poprzednio o sw°> ^  ^w„jc|, dostoieństw, a to zaraz po 
f ty z a  Basza 1,1001 j nnj zaś otrzymuią, że właśnie ten 
świętach bajreun ^  jnncg0) gdy4 j R eszyd  Basza przed  
podarunk wro .y ał 01,de r i znaczny podarunek
swoim uPa ^ j njgier spraw zagr: Szehib  Efendi, 13go  
pienigf.ny. ^  R,,jrutu, gdzie b y ł  spodziewany Na- 
b . m. przyhy .. arabskiej ,  celem  umówienia
„uh Basza , wod; . ao2 a Libanu.
sig o ś r o d k i  U»p Q g s \ R Z O W A  Rossyjs: 6go b. m.

m 0 t y:  W ielka  Xżniczką 0LOĄ i orszakiem do 
przybył'1 * « i e  ł  zo iłała przez Arcy-Xiążąt Leo- 
Lecco , gdzie p zvbycie tak dostojnych Osób ścią-
po Id  a i E m es  • , udu % okolicy ,  przyczem  N. Ce- 
g n g ło  znaczne j  / , caególną uwagę na strój tamecz- 
sarzowa zwróci _ rarzy | a przyjmować icdng, która 
nych w i e ś n i a c z e ^  , kwitnącego tamże iedwabnic-
przyniosła  ® 8 (Honarchini wyiechała dalej w towa- 
twa. NazaIU x ;  • W ice-Króla i iego synów. —  Spo-  
rzystwie Arcy* ^  p a/jiKlkif.m  w róciła ,  rokoszanie  
k o j n o ś ć  w pa ' ^  o dp łyną  do M a r s y
:chVOnV ' ęj lb e r t  Praski Igo  b. m. odwiedził  Ib ,a -  
J l '  p  1  w P izie; tenże wraca do zdrowia. Do tc- 
g o T m ^ t a  przybgdzie z P a ry ia  . syn Ibrakim a  Ba-

Ch° rf f i  " L ° L'hról A ppoloński w okolicach po-
D i m  na z-choJnio-afrykańskiem  w y b r . e l o ,  ma 
° X vc ,a in ie  bogatym i potężnym. Podług  dome-  

bjC na zwy , „cywilizowanego sąsiada, to iest

t T  ’7 to ra  z 4*™, >"a on doin "«jPys*"iej "  s ^ ° bG ubeinatoia  ^  ■ s l o ł „ ie s i f  , p„e ty lko

“ ‘T t Jvch ta lelzy  i Złotych kubków , a wszystkie  inne  
^  ia i sprzęty są również kosztowne i wytworne O- 
p - 2  tego posiada on wielk ie  skarby W sztabach la­

nego złota i z ło tym  w tamtejszych rzekach nap łukan ym  
piasku. Gubernator z Dixcova donosi,  iż przed czterą  
laty tow arzyszy ł  angielskiej wyprawie do A p o llo n ji,  do 
której Anglicy wciąż ieszcze prawa roszczą, chociaż sa­
mi iedyną swoig twierdzę w tym kraiu opuścil i.  Pod­
czas owej wyprawy Król Apo.llnński u c i e k ł ,  a ż o ł ­
n ierze angielscy rozbili  grobowiec iego poprzednika i 
zabrali ztaintąd niewiadomą ilos ć̂ z łota. Później wy­
dobyto na rozkaz Gubernatora resztg złota z grobow­
cu,  gdzie ieduak ledwie ieszcze k ilkaset dolarów zna­
leziono. Vyraz z skarbami zagrzebano także z Królem  
wszystkie sprzęty,  których on za życia używał; znale­
ziono nawet dwa żeńsk ie  a nawet dwa m gzkie  c iała,  
których kościotrupy pod sarkofagiem Króla l e ż a ły .  
Przeszło  60  ludzi miało byc przy pogrzebie  Króla za­
bitych, a nawet i wtedy dozwolono tylko najmożniej­
szym  tak blisko przy Królu być pochowanymi, aby mu 
w krainie duchów usługiwać m o g l i .—  Sposób robień,a  
ostryg. Zyiem y w wieku cudó w ,  a s łó w k o  niepodo­
bieństwo  straciło wszelk ie  znaczenie. W  krótkim  cza­
sie bgdą wszyscy u siebie w domu, podobnie iak z ło te  
rybki i kanarki, trzymać także o s tr y g i ,  to iest małe  
gniazdo ostryg w wanience, z której sobie co rana sami 
ostryg na śniadanie nałowić bgdą mogli.  I  nie iest to 
czcza bajka. W sza kże  w poważnej Akademji umieję­
tności w Paryżu, ośw iadczył  niedawno nieiaki P. Kar- 
bonnel, ,ż o d k r y ł  taiemnicg robienia ostryg. Bez Żartu; 
Pan Karbonnel robi ostrygi gdziekr lw iek ,  k iedy kol wiek,  
równie iak kto inny robi wino szampańskie. Nie potrze-  
buie do tego niczego więcej iak tylko wanienki z wodą,  
którą natychmiast ostrygami napełnia.  Ośw iadczy ł  nawet  
gotowość utworzenia w obecności Panów Akadem ików  
kilkanaście par ostryg, na co też uczeni panowie by l iby  
chgtnie przystali,  gdyby ich ta myśl  nieco strachem nie  
b y ła  zdjgła,  iż iak pierwsi te cudowne ostrygi ujrzą,  
tak też pierwsi zjeść ie będą m usie l i ,  a dla tego po­
stanowili ieszcze trochę z wykonaniem zapowiedziane­
go cudu zaczekać, i pierwszą próbę w iednej z sadza­
wek tuleryjskich przedsięwziąć,  co też w tych dniach  
ma nastąpić, a skoro ty lko  pożądana wiadomość przy­
będzie,  nie omieszkamy iej naszym czyte ln ikom  natye t-  
miast oznajmić. —  Z życia Paganiniego  iedno niewąt­
pliwe zdarzenie. Gdy b y ł  na dworze Luhiesk 'm , sk o ­
jarzyły się m iłosne st' sunki m iędzy tym wielkim W ir ­
tuozem a iedną z Dam dworu. Częstokroć  zgromadza­
ł y  się chmury piorunne, które sami kochankowie nagro­
madzali, a które przeryw ały  szczęśliwość ich zw iązku.  
W chwili podobnego nieporozumienia, Paganini, który  
wszystko obracał w m uzykę ,  wpadł na m yśl ,  aby i to 
zdarzenie, wydać w formie m uzyka lnej ,  której nadał  
ty tu ł  Scena M iłosna. O dją ł  w ięc  dwie struny środko­
we ze skrzypców, a na pozosta łych dwóch, to ic»t na



—  1360 —

k wincie  i na G.  s f run ie ,  w y g r y w a ł  r odza j  d u e l o ,  wh t ó*  
r y m  n aś l ad ui ąc  na c ie nk i e j  g ł o s  k o b i e c y ,  a na g rube j  
i nę zk i .  W y d a w a ł  n a j p r z ó d  r e s k o s z n e  piesz  zoty,  d a b j  
g n i e w ,  a na ko n ie c  w p od wó j nc in  obu tych s t r u n  brzinie* 
n iu s ł o d k i e  pr zeba cz en i e .  D a m a ,  do k t ó r e j  odnosi ł a  się 
I a k o m p o z y c j a , z r ozu mi aws zy  tę m u z y k ę ,  s ł o d k i e m  
s p o j r z e n i e m  d z i ę k o w a ł a  Ar tyśc ie .  Obe cna  tej  g r z e X i ę -  
5,na El iza  B a c c jo c h i ,  wyc hwa la iąc  t.>k osobl iwszą  exe* 
k u c j ę ,  d o d a ł a  te s ł o w a :  »Poniewał,  Pan na dwóch stru* 
nach  coś t ak  p i ę k n e g o  w y k o n a ł e ś ,  c z y ł i by ś  teł, nie b y ł  
w s tanie  i na  i edne j  z ag r ać . ”  Z tego u a p o i n k n i e n i i  ko ­
r z y s t a ł  Paganin i  i n ap i s a ł  sone t ę ,  k t ó r ą  n a z w a ł  N a p o • 
lerrn-rn , na i edną  t y l k o  s t r u n ę  G . ,  a w yg r y w a n i e m  iej 
w z b u d z a ł  na jwię ksz e  podz iwien i e.  O d t ą d  p o w z ią ł  on 
p e w n ą  p r e d y l e k c j ą  do s t r un y  G .  i s t a r a ł  się wy do by ć  
z  niej  ws ze lk ie  ko rz yśc i  i akie  t y lk o  m ó g ł  wymyśl ić .  A 
t a k  t e m u  to z dar zen i u winni  i es teśmy wy ks z t a łc en i e  
g r y  na s k r z y p c a c h  tego r e d z a i u  w tak wys ok im stopniu.

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Ł a b e n sb i  Rz: Radca Stanu z Pe tersbu:;  Grabow ska J u l j a  Hr: 

M alź :  Kontr: Izby O b r :  z Marjenbado; kolin Dawid Kup: z L ip ­
ska; Mielacliecki P u łk :  z Pe tersb : ;  M a rkus  W  l :  Akad: z Ham­
burga;  P e re ł  Jan  K u p :  zGdaaitka; W ran g e l  J e r z y  Baron z K a r l s ­
bad. (G .  P .)

IłOYIESlEYIA.
Dnia 2 0  b .  m .  i d ą c  z . Ł a z i e n e k  A le ą  i N o w y m  ś w i a t e m ,  

zgubione  zostały  k i lka  M A P P  z Atlasu R ossji ,  w  ięzyku ros- 
syjskim drukow ane. Znalazca raczy  oddać pod S u m e r  1322 
p r z y  ulicy  S to -K rzy zk ie j ,  na lsze  p ią t ro  po lewej ręce od 
f ro n tu ,  a nagrodę  żądaną odbierze  za takowe.

O S T R Z E Ż E N I E .  Niżej podpisany,  wymienione D o k u m en ­
ty pow ie rzy ł  ś. p. Henryków i L iedk ie ,  w r .b .  zm arłem u w ,Vlie- 
śc ieK rakow ie , iako to :  legitymacja  p o jad :  z P ru sk ic b  Duninowej,  
takaż po X d z u  W a l :  P ruskim ; W y r o k  klassyfikacyjny ma-sy 
tegoż P ru s k ieg o )  In tercyzę  ślubną te jże  Duninowej; O b l ig  T e ­
p e r a  na Ign:  P ru s k ieg o  p rzez  W y so k ie  3 D w ory  zaakcep tow a­
ny: 2 O blig i ,  ieden na z ł  1100, drug i  na zł.  i650, wystawione 
praez Teodorę  z Dąbskich Kownacką na rzecz podpisanego, z 
praw omocnemi w yrokami i aktami exekucyjnemi;  oraz p len ipo ­
tencją ieneralną daną temuż L ie d k ie  w r. 1840 przez podpisane­
go. P o d łu g  powzię tych wiadomości, w szystk ie  po w y źw y szcze ­
gólnione pap ie ry  ś. p L icdk iego ,  z łożone zostały  tu w krain ,u 
niewiadomej z nazwiska  osoby. W z y w a  s i ę  prze to  niewiadome, 
go  posiadacza, ażeby takowe z w ró c i ł  podpisanemu, iako w ła­
ścicielowi, za nagrodą,  z tern nadmienieniem, iż ieżeli  ś .p .L ie d ­
kie zac iągną ł  na takowe iakowa pożyczkę ,  za prawnem udow o­
dnieniem zwróconą ino będzie;  zarazem ostrzega  każdego ,  aby 
nikt nie nabyw ał wyż wspOmnionycb dokumentów, gdyż  s toso­
wne zastrzeżenie uczynionem zostało . P len ipo tenc ją  zaś, iaką 
podpisany wystaw ił na osobę ś. p. H en ry k a  L iedkie ,  niniejszem 
w zupełności odw ołu ie .—  W a r s z a w a  d */i3 Październ ika  1-845 
r  —7 _f?a" Gw albert B orow ski, zamieszkały  p rz y  ulicy Leszno 
pod Nr 119, na 2m p ią t r ze .  (Gaz:  Pol )
- , l ko gotowymi pieniędzmi,  tak  w W a rs z a w ie
,3 | (* ! V . ^ ,racb maieb,  ostrzegam, że nic nie przy jmę,  coby 
g. z ie 'O  w i e .  na moiy konto wypożyczone lub wydane b v ło ,  r ó ­
wnież in teres żaden ważnym „ie bę d z ie ,  k tó ryby  bez mego 
upoważnienia  mogl być zawieranym.—  Anna m łokosietrics.

5
Zawiadomić mam zaszczyt kogo to obchodzić  może, i i j  

sp row adziw szy  z Anglji  $1ASZYNEł do L1NJOW ANIA.Q 
przy jm uię  do odlinjowania w szelk ie  W y k a z y  kassow e, Bu*O 

 ̂chah e ry jn e ,  Administracyjne i G ospodarskie ,  wedle ro z m a i-0 
" tych  i z życzeniami zgodnych W z o ró w ,  ieduym lub kilkomaS 

kolorami,  o raz o łów kow e;  P ap ie r  linjuie na noty do śpiew u A 
na fortepjan ,  sk rzypce ,  p a r ty tu ry  wszelkiego rodzaiu ,  orazS 
na po trzeby  szkolne. M aszyna wspomniona odrab ia  linje^ 
nienslępuiące w nic/.em co do równości i czystości linjom nai>y 
prasach d ru k a rsk ich  i litograficzny ch odbitym , a nie potrze-Q 
btiiąc iak tamte maczania pap ie ru ,  ani t łuszczu do farb , nie* 
nadweręża naturalnego stanu pap ie ru ,  ęo dla p iszących w a-A 
żtią iest dogodnością. Ale ńie ty lko  nadzwyczajny pośpiech* 
i wymienione wyżej szczegóły M aszynę  zalecaią ;  n ieporó  q 
w n an ie  niższe koszty I in jo wania za iej pomocą daią iej pier-Q 
wszeństwo przed  w szystkie/ni innemi sposobami, p rz y g o to -5  
wanie iej pod ług  żądania w ieduej p raw ie  chw ili się od bywa.y  
co szczególniej w po trzeb ie  w małej ty lko  ilości «z matów £ 
znakomite wydatk i  zmniejsza w porównaniu  z d ru k a rsk ien rS  
i litograficznemi. Rów no odległość  nadgłów ków, linji  po V 
przecznych ,  pod łużnych ,  słowem na jw ykw in tn ie jsze  żąda X 
nia co do akuratności w linjowaniu, Maszyna zadowolić zdo v 
ła, Polecaiąc się względom życzących mieć wy linjow atie* 
szemata,  domieszczam, że Książki w uiolej In t ro l iga to rn i  za-Q 
raz oprawione być mogą; za dogodne i spieszne wy kończenie^ 
zaręczam; zamówienia z prow incji f rankowane przy jm uię .— rt 
Wilhelm K reusch, in t ro l ig a to r ,  p rzy  ulicy D ług ie j  N r 58G£ 
lit: B , w domu W . Now akow skiego .  ę

(T rz e c i  raz uwiadamia s ię .)  Z gub ioną  d. 12go b. nii (w N ie ­
dzie lę)  w T e a t rz e ,  L O R Y N E T K E  pod wójną, W łaściciel  ode­
brać  może za udowodnieniem w Drukarni  k u r j e r a .

K A P U S T Y  białej, blisko dwa tysiące kop,  iest do sprz.t 
dania w dobrach O palin ie ,  6 werst za rogatkami Powązkow 
sk iemi. Bliższa wiadomość na miejscu,  u Rządcy dóbr

Jan W as ie lew sk i ,  O G R O D N IK , życzy przy 
iąć stosowny obow iązek  w W arszaw ie .  W i a ­
domość pod N r  1748 p rzy  ulicy Książęcej.

Dziś rano c ie p ła  s topni 3. W czoraj w południe  5 
 ̂ '1 E  A '1 R W I E L K I .  J u t r o  wznowiona O p e r a ,  ftlu la rz  i 

Ś lu sa rz .
Elż b ie ta  Ż u rk o w s k a ,  N A U C Z Y C IE L K A  T A Ń C Ó W ,  miesz­

ka p r z y  ulicy M iodowej w pałacu Paca,  pod Nr 403, na 2in 
p ią t r z e  od frontu, nad Fabry k ą  G orsetów . Szanowne Damy, 
życzące od niej pobierać  Lekcje  u siebie lub też w iej tniesz 
kaniu, raczą  się do niej zgłosić .

jPanny Pe t in e t i ,  o tw orzyw szy  SALEt T A Ń C Ó W  salonowych, 
na Im piątrze w domu Nro 173 przy  ulicy Nowomiejskiej ,  jńaią 
zaszczyt zawiadomić, iż tak  w tej Sali,  iako też  w domami p r y ­
w atnych,  i Ins ty tu tach  naukow ych ,  codziennie Lekcje  t e j ^ a n - 
k i u l z , e ! a i ą .

S P R Z E D A Z  
P I W A  B Ł W lR S f i lE C lO .

F a b r j  ka Alex: J-jCntzkiego, -zawiadamia, iż w drugi 
nowo założonym Z ak ładz ie  pr/.y ulicy E lektora lnej  
pod Nręm 795, rozpoczn ie  się w dniu ii ilrzejszyni po ' 
po łudniu .  Sprzedaż  P I W A  Bawarskiego na K T F L E


